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Część V. 
(Dotończenie). 

W qrzechach spało Jeruzalem, 

Dawszy Żbawcy śmierci cios, 

Wiatr 3 Golgoty jeczał 3 żalem, 

Lecz trjumfu zabrzmiał qłos. 
śniła się w blastu jutczenta, 
4 fsięjyc przyświecał ziemi, 
Bardzo rano szła Danienta 
3 foleżantami swojemi. 

Wonne maści miały 3 sobą 

J wolna postępowały, 

By Jezusa 3 swą żałobą, 

Jaf się godzi, namaszczały. 
Śmutct, boleść czuły w sobie 
J tat 3 sobą tozmawiały: 
„Wiclti tamie jest przy grobie, 
Rtój jesz nam qo tam odwaliP* 

U oy na miejsce przybyłv. 

Już tamień oowalony. 

3 czego mocno sie z0ziwiły, 

Bowiem stróż był powalony. 
Lecz na miejscu miast Mitego 
Siedział w bieli tam młodzieniec, 
Był umysłu wesołeto, 
Trzymał w refu złoty wieniec. 

„itiech się wam nie ttwoży dusza, 

Więc szutacie wam Mitego, 

Sie znajdziecie tam Jezusa, 

Bo wstał z martwych czasu tego. 
Mówcie uczniom po folei, 

Je ich czasu tat ważnego 

poptzedzą do Balileji 

J tam ujrzą Mistrza swego“, 
U goy stały pocieszone, 

Stał przed nimi Jezus Miły 

J gett: „Bądźcie pozorowione!* 

One się Mu ufłoniły. 

Dnia pierwszego po szabasie, 
Gody się wierni zgromadzili, 
Stał przed nimi w świetnej szacie 


AL uczniowie zatrwożeni, 

To Puta smuttu rana, 

Byli wielce pocieszeni, 

Gody ujrzeli zasie Dana. 
Cała natura w pośpiechu, 
Wszystfo Chrystusa witało, 


Pasja Nlefi Danstiej 


Rapisat Michat Rajta z Dqróota, pow. tecti. 


J rett: „Pofój wam w tej chwili“. 


Plemie luozfie, żyjąc w qrechu, 
Wiedzieć o Rim nie chciało. 
Kauta. 

Pan stoczył boje, zwyciężył wroga, 

Dmwieczł, Swoje przywiódł do Boga. 
Pan stoczył boje za nas fażdego, 
sfruszył podwoje piefła strasineqo. 

dy smutet tłoczy nas jate stały, 

Jest tu pomocy nam zmattwychwstały. 
Wróei obficie Dan zmartwychwstały, 
am nowe życie tasti i chwały. 

Moolitw a. 
W Panie nasz zmattwychwstały, 
Daj, abyśmy żywot cały 
W Tobie wiarę pofładali, 
Cześć i dzieli oddawali. 
Rtóż 3 nas podłych to zwycięży, 
By porwał piefielne więzy? 
Tyś zwyciężył śmierć i pictło, 
Bo pred Tobą zło ucietło. 
J tsuciłeś poo Twe nogi 
Duchowne nasze złe wrogi, 
Ras 3 otchłani wybawiłeś, 
Wotupienie nam sprawiłeś. 
ŚÓdy nas śmierci smutet tłoczy, 
Wtwórsje nam wiaty oczy, 
je w Twej mocy zmattwychwstanie, 
Miej od nas cześć, Oziękowanie. 

Spelniajmy wolę Bożą. 

Bóg był 3 nim i wytrwał go ze wszysttich 
jego ucisłów, dał mu mądrość przed arao- 
nem. Dzieje Apost. 7, 9 i 10. 
Według powszechnego mniemania, obecność Boga w ży: 

ciu jest niedogooną; tat jest istotnie, ale dla tych, ftórzy po- 

stanowili spełniać tylfo swoją wolę, to jest żyć w grzechu. 

Atoli ci, ftórzy pragną świętobliwości i dążą do dostonało= 

ści, wiedzą, jaf niestończenie dobrą i Orodocenną jest obec- 

ność Boga w ich życiu. Józef doszedł do błogiego przeto: 
nania o tej prawozie zarówno w czasie swych utrapień, jafo 
iw późniejszen swem wyniesieniu. Bóg towatzyszył Sweniu 
słudze wszędzie i zawsze: na onie studni, pośród Madyanie 
tów, wprowadzających go do Egiptu, w więzieniu Putyfara 
i u stóp tronu Saraona. Ta obecność Boża była mu wyba: 
mieniem wsród utrapień, obdarzała do mądrością na wielce 
odpowiedzialnem stanowistu, zachowywała mu stałą życzlie 
wość ludzi i zaufanie wszechpotężnego araona. Wybawienie, 
mądrość, łasta, jafież to tosztowinie dary! Będą one twoimi, 
bracie mój, jeśli Bóg jest 3 tobą; otóż On jest, jejeli ty 
3 Gim jesteś, 
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„Der Saison-Staat“. 


Prso niedawnym czasem, bo i 4 lata jeszcze nie mi- 
nęły, śmiały się wschodniozprusťie gazety 3 dyni jato por- 
tu, naigrawaly się 3 polstiej floty i pięciu jej admirałów: 
jatje możnaby przy tatich długach, jatie ma Polsta, o czemś 
podobnem myśleć... lieberhaupt laccherlich... LD3Euszac ramio- 
namionami, śmiać się... 

Mle stój, złośliwy batatysto! Dzisiaj dynia już powa- 
jne miasto i port, Ponturent Gdaństa. Nowe państwo sezo: 
nowe nie „zdycha”, owszem, rośnie, potężnieje. Wisła coras 
dalej wstaje i leczy nową polste. 

Tawet niemieckie pismo „Dolfsblatt" w jednym 3 nume- 
rów ; miesiąca lutego r. b. przyznaje na 8 stronie w fącitu 
w attyfule p. t „Der gesteigerte Weichselvertebr“, żę 
wzmadujący się vruch banólowy na Wiśle jest obecnie o 4 
tay wief szym, niż w tofu 1925. 

W rofu 1925 przybyło Wisłą 3 Dolsti do Bdaństa 
5150 stattów pojemności 131,200 tonn tóżnedo towaru, a w 
roľu 1926 — 7150 statfów pojemności 530,700 tomm po 
więtszej części 3 cutrem, zbożem, drzewem i węqlem. W tofu 
1925 płyngło na Wiśle do Hdaństa 3808 stattów pod ban- 
octą qdaństą, 893 pod banderą polstą, 426 pod banoerą 
niemiectq, 15 pod banderą tłajpedzła, w tofu 1926 płyngto 
na Wiśle pod banderą qdaństą 4150 stattów, pod banderą 
polstą 2058, pod bandera niemiecką 934, pod banderą tłaj- 
peo;łą 13. Tal musi dać prawdzie świadectwo, cboć nies 
chętnie. olsztynsti „Doltsblstt”. 

Sie wierzymy, iżby się już przez owe podanie świądece 
twa prawdy nienawistny polszczyżnie „Wolisbiatt" nawrócił 
i zaprzestał zajattą wałtę przeciwto wszystfiemu, co polstie, 
Picoy ma tyle pomaqacjy w mazurstich gazetach, jat w 
Szczytnie, we £lu, w Jańsbortu i t. p. Ostatnio nosi na 
czele swego tytułu cieławy naqłówct: „Jobannisburger Jei- 
tung. Suedostpreussisches Tageblatt. Masurisches Rampf- 
blatt staatlichen Bchbocrden". Czeqoj więcej jadać. Wszal 
» Jobannisburger Zeitung“ prowadzi dalej jato „mazuvsti 
Rampfblatt" w niemiectim języtu walię duchową ptzeciwto 
„oszufanym polstim Mazurom“, jat nieboszczyt Berss i inni 
„pruscy przyjaciele ludu", pomimo tego „Saison*Staat" to: 
śnie. objętość jego na wewnątrz i zewnatrz się podwaja — 
potraja. 


6 5 froniłi miasta Działoowa. 
(Cigg dalszy), 

Miasto posiadało Ojałona oraz tettoru i fantota od 
czasów niepamiętnych. posiadało też miasto cywilną i Ery- 
minalną JJutysdytcję i stosowało się w obu wypaofach do 
przepisów niemiecfich. Szewcy posiadali specjalny przywilej 
3 totu 1408. lptzywilejowana została farbiarnia d. 22 sier- 
pnia, 1707 tofu. Jstniała też uprzywilejowana apteta letat= 
sta. Wielcy mieszczanie (Brossbucrget) mieli nadane przez 
fróla Srydetyta Ilgo prawo warzenia piwa. Miasto ptowae 
oziło w roľu 1728 proces 3 zatządem majątłu Borowo o tate 
pod młynem Szatnowstim, choć łąta ta wytotiem 3 onia 13 
twietnia 1728 rou oomówiona została. W Dniu 3 sierpnia 
owego tofu przyznana została owa tafa sądem najwyższym. 
prowaoziło też miasto proces o ziemie, nazwaną Reule, przy 
lesie Derzta, ttóru potem Oztedzicznie wydzierżawiona została. 


Pprocesowało się też miasto 3 trólewstiem leśnictwem Naz 
piwoda. Miasto sprawę wyqtało. Dotumentu jeonat nie 
(USC 


odnaleziono. 


2 State oracje śreonio-śląsfie. 
(Cigg dalszy). 

Gody wianet przyniesie, mówca odda go`jenichowi, te 
słowa mówić ma: 

„Sajmilszy a uczciwy panie żenichu, oto tera; widzisz ten 
nadobny wianeczeł, przecz ttóry cię ona toronuje za opatrzyciela 
aż do samej śmierci, a ponieważ w tym wstępującym stanie 
małjeństim Dan Bóg toztazał i powstanowił: w pocie obli- 
cza będziesz chleb spożywał, tedy się w pocie twoim tą chu- 
stecztą będziesz ocietał, a tą wiancczłą się będziesz posilat, 
a jafo ten wianecieć niema początiu ani Eora, daj nam, pa- 
nie Boje, żeby też wasza miłość a zqdod0a między wami trwała, 
a nigdy nie ustała aż do samej śmierci“. (EOM): 
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Sprawy polityczne. 


Polska. Parlamentarna delegacja 
Francji, witana niezwykle serdecznie. 

— Amerykańska gazeta „Financial News“ donosi z No- 
wego Jorku, że rokowania o pożyczkę dla Polski z domem 
handlowym Morgana mają dojść do pomyślnego rezultatu. 

Niemcy. W związku z napięciem angielsko-sowiec- 
kiem krążą w Londynie fantastyczne pogłoski o rzekomych 
układach angielsko-polskich w celu wspólnego postępowa- 
nia wobec Sowietów: o ile można stwierdzić, pogłoski te 
przychodzą z Berlina. Rząd niemiecki jest poważnie zanie- 
pokojony rzekomą obietnicą Anglji udzielenia pożyczki Pol- 
sce w sumie dziesięciu miljonów funtów szterlingów i gwa- 
rantowania granicy zachodniej Polski na lat 25, wzamian za 
jakąś nieokreśloną akcję przeciwko Rosji Sowieckiej. Koła 
oficjalne energicznie zaprzeczają tym pogłoskom. 

- Jak bardzo Niemcy nie szczędzą pieniędzy na pod- 


polska przybyła do 


„trzymywanie niemczyzny za granicą, świadczy sprawozda- 


nie budżetowe Związku dla Niemców zagranicznych, przed- 
łożone na posidzeniu wydziału, odbytem w Lipsku. Na cele 
Związku wydano ogółem w roku zeszłym 2 miljony marek, 
z czego na zapomogi dla szkół 700,000 marek, na wysyłkę 
książek 300,000 marek. Na rok bieżący wyznaczono rów- 
nież kwotę około 2 miljonów marek. 

L it wa. Odroczenie wyborów do sejmu kłajpedzkiego wy- 
wołało w Niemczech wielkie uburzenie. Prasa niemiecko-naro- 
dowa twierdzi, że jest to świadoma akcja przeciwniemieckie= 
go rządu kowieńskiego, który chce w ten sposób wciągnąć 
na listy wyborcze stronnictwo tak zwane wielkolitewskie 
i wynikiem wyborów udowodnić litewski charakter Kłajpedy. 

Węgry. Odkryty przez policję węgierską spisek ko- 
munistyczny stanowił, jak się okazuje, wielkie niebezpie- 
czeństwo dla państwa węgierskiego. Dotychczas aresztowa- 
no 70 osób. 


RZECZY CIEKAWE. 

Mały obrońca. W kronice sądowej paryskiego 
dziennika „Figaro“ znajdujemy taki obrazek: — „Owczak*, 
woła woźny sądowy. Na to wezwanie zbliża się do stołu 
sędziowskiego mały, jasnowłosy chłopiec o rozumnej twa- 
rzyczce, ciągnąc za rękaw człowieka o dużych, siwych wą- 
sach i zgarbionych plecach. „Ja jestem Owczak”*, mówi 
chłopiec, zwracając się do sędziego. „Ale przecież to nie 
ty, odpowiada sędzia, kradłeś żelazo z fabryki Citroena“. 
„Nie, panie, to mój ojciec. Ale mój ojciec jest Polakiem 
i źle mówi po francusku, przyszedłem więc, aby mu po- 
móc". Chłopiec nie okazuje bynajmniej zakłopotania. Taki 
jest ładny, grzeczny, dobrze wychowany. Odrazu więc po- 
zyskuje serce sędziego. „Ojciec twój przyznał się do kra- 
dzieży żelaza z nędzy?* Mały wspina się na palcach 
i szepce coś w języku polskim ojcu do ucha, poczem zwra- 
ca się do sędziego i rzecze głosem stanowczym: „Tak, pa- 
nie, ale nie zrobi tego więcej już nigdy... nigdy!* „Chłop- 
cze, mówi na to sędzia, ojciec twój nie mógł znaleźć lep- 
szego obrońcy". Po tych słowach warunkowo skazuje oskar- 
żonego na 8 dni więzienia i dodaje, zwracając się do chłop- 
ca: „Powiedz ojcu, żeby nigdy już tego nie robił*. Mały 
ponownie wspina się na palcach, aby powtórzyć po polsku 
ojcu słowa sędziego, poczem uradowany i dumny, wyciąga 
szybko za rękaw starego z sali sądowej wśród wzruszonej 
tym widokiem publiczności. 4 

U Samarytanów w Palestynie. Ksiądz su- 
perintendent Klingenburg, który przed paru laty zwiedzał 
Palestynę, pisze o Samarytanach co następujące: Mieliś- 
my również sposobność poznać dokładnie mały zbór Sa: 
marytanów, liczący około 170 dusz; a niema widoku, aby 
się powiększył Kiedy zbliża się Wielkanoc, wychodzą Sa- 
marytanie ze swoich domów i zbierają się na wierzchołku 
góry Garizim, gdzie niegdyś stała ich świątynia. Idą tam 
razem z żonami i dziećmi. Rozbijają namioty i przebywają 
pod gołem niebem w swojem państwie. Dnia 13 miesiąca 
Nisan, to jest o dzień wcześniej od Zydów, zapijają ofiarę 
pasyjną, O zmroku zabijają 7 owiec, pieką je na ogniu 
i spożywają z gorzkiemi ziołami i przaśnym chlebem we- 
dług przepisów biblji. Osobliwą była postać ich najwyższe- 
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go kapłana. Przypatrywaliśmy się im zdala. Wszelkie ce- 
remonje spełniali według podań, od ojców odebranych. <a- 
bite zwierzęta, właściwie niezjedzone części ich ciała, wrzu- 
cono do jamy, w której palił się ogień. Około jamy stali 
mężczyźni i Śpiewali swoje modły. U nóg ich siedzieli 
chłopcy. Niewiasty nie brały udziału w tej ceremonji. Na- 
tomiast chłopcy starali się przekrzyczeć starszych. Całość 
robiła wrażenie martwego obrządku. 

interesujące wykopałiska w Pradze czes- 
kiej. Z Pragi czeskiej donoszą: W czasie robót kanaliza- 
cyjnych w jednej z dzielnic miasta natrafiono na grób, 
który, zdaniem rzeczoznawców, pochodzi najmniej z przed 
5000 łat przed narodzeniem Chrystusa. Znaleziono w nim 
2 szkielety ludzkie i 2 naczynia. Najbardziej interesującemi 
są 2 naszyjniki, znalezione na szkieletach. Składają się one 
z około 1000 ozdób, jak muszle, psie zęby i wszelkie inne 
możliwe nawieszki. 

Dzieło jednego człowieka. Wioska Venezza- 
no koło miasta Bolonji we Włoszech była niedawno świad- 
kiem niezwykłej uroczystości. Oto poświęcono bardzo pięk- 
ny kościół, który jeden z mieszkańców, murarz z zawodu, 
wybudował sam jeden od podwalin do szczytu wieży w 
przeciągu 32 lat, a to ze względu na to, iż wioska była za 
uboga, aby się zdobyła na wystawienie domu Bożego. Czło- 
wiek ten, liczący obecnie 68 lat, prawie całą drugą połowę 
swego życia stracił na budowaniu kościoła. Chyba mu Pan 
Bóg w niebie wynagrodzi za to dzieło, bo ludzie do tego 
nie są zdolni. 

Setna rocznica roweru. Francuska gazeta 
„Journal des Debats“ przypominam, że w zeszłym roku 
upłynęła 100-na rocznica pierwszej jazdy na kole. Dnia 
8-go października 1826 roku przybył na Camps de Mars 
w Paryżu niejaki Villa, by popisać się przed bardzo licznie 
zebraną publicznością dwukołowym wehikułem, poruszanym 
przy pomocy pedałów nożnych, na którym zobowiązał się 
objechać całą przestrzeń naokoło sześciokrotnie w ciągu 40 
minut. Próba nie udała się, gdyż dokonał on tego tylko 5 
razy. Do wynalazku tego powrócono w 70 latach w po- 
| zę tak zwanego bicyklu o jednem wielkiem i jednem ma- 
em kole. 


© fraju i ze świata. 

Działdowo. Defretem Ministerstwa Spraw Wew= 
nęttznych 3 Onia 8 luteqo r. b. p. Starosta Pawlica przenie - 
siony 3ostał do Myślenic w województwie Rratowstiem 
Do Działoowa przybył już 3 Torunia nowo mianowany Sta 
rosta Oziałoowsti, p. Jan pPlactowsti. Dachodzący starosta” 
p. Jan Ppawlica, piastował swój urząd w tutejszym powie: 
cie pełnych 6 lat, bo prawie odò początfu powstania tego 
urzędu. Dfoło pracy tulturalno<oświatowej położył p. staro- 
sta pawlica duże zasługi: jalo przewodniczący Romitetu Rur- 
sów Rolniczo+Bospodatczych żeńrstich, Komitetu S;ztoły Rze- 
mieślniczej, Romitu powstającego Muzeum Śrunwaloztiedo 
i innych. Mazurzy mieli w nim życzliwego i szczeredo przy: 
jaciela. WO odezwie do obywateli w „Wrędowniłu* ozictuje 
p. starosta pawlica wszystkim, ttórzy mu w wytonaniu 
jego zadania udzielili swojej sumiennej i efiarnej współpracy. 

— J posiedzenia Sejmitu powiatowego. Ka 
posicozeniu Sejmitu Powiatowego, ttóre się odbyło w dniu 
14 3. m., przyjęto pomię0zy innemi następujące uchwały: 1- 
chwalono budżety administracyjny i Powiatowej Rasy Dsze 
czędności na lata 1927—1928, ustalając tałowe w ten spoz 
sób: pierwszy w rożchodach i dochodach zwyczajnych na o- 
qólną sumę 354,612 złotych, Odruqi zaś na ogólną sumę 
26,260 złotych. Następnie uchwalono statut o opłatach dro- 
gowych na lata 1927—1928, ustalając następujące stawti 
procentowe: 1) Ola płatnitów państwowego podattu qrun- 
towego 165 procent w stosuniu do odpowiconiedo wymiaru, 
2) ola płatnitów państwowego podattu od nieruchomości 75 
procent w stosuntu do oopowiconiegdo wymiaru, 3) Ola płate 
nitów państwowego podattu przemysłowego 50 procent w 
stosuntu do odpowieoniedqo podattu. Dalej uchwalono tary- 
fe utrzymania chorych w Szpitalu Powiatowym i ustalono 
następujace opłaty: 1) w Il-qiej tlasie 8 złotych Ostennie, w 
Hlecicj Plusie 7 złotych Oziennie, 3) 3a tapiele w wannie 70 
groszy. Wyrażjono również zdodę na przyłączenie do terenu 
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miasta Działóowa parcel 3 gminy: Szatrnowo—Siemcy— pru- 
sy Wschodnie, przypadłych polsce przez wyttfnięcie qranicy 
polstosniemiectiej. Przyjęto w tońcu do wiadomości uchwałę 
Mydziału Powiatowego 3 dnia 27 pażdziceniła 1926 tofu w 
sprawie wyboru p. p: Jana Stapstiecdo w Mieltim £ectu, 
Śry0deryta Żywca w Ruttach, Ottona Śrabstiego w Klęcze 
towie jato człontów; Włodzimierza Ppantowstiedo w S3czue 
plinach, Stanisława Kosta w Wysoflej i Pawła Kleszczyjte 
stieqo w Jabinach jało zastępców do Romisji szacuntowej 
podattu dochodowego na ofres trzechletni od tofu 1927 òo 
1929 włącznie. Do powiatowej fomisji do walfi 3 altobolize 
mem wybrano p. p. Wifredoa Wellengera w Działdowie jato 
członta i gr. Gowata w Jlowic jafo zastępcę. 

Dłośnica. Rółto Ńolnicze. W niedzielę Onia 13 
3. m. odbyło się walne zebranie członłów tutejszego Kółta 
Rolniczego, na ftórem dofonano wyboru nowego Jatządu, 
do ftóredo weszli p. p: wójt Wellerdt jafo przewodniczący, 
Grywalsti jafo zastępca przewodniczącego, S;tamta jato Ses 
Eretarz, Potajsti jato stąrbnit. Spoodziewać sie należy, że 
zebranie to będzie mieć Oecydujące znaczenie Ola dalszego roz- 
woju Róla i Ola przyszłości wiosti. Praca bowiem w tu- 
teisem Rółiu w ostatnim czasie uttnęła na martwym punt- 
cie, a ostatnie zebranie pcbnęło prace naptzó0. Dowodem 
tego powzięte na temże zebraniu uchwały, Ootyczące progra- 
mu 03iałalności Rółta. Rezultatem tego zebrania jest zamo- 
wienie 3 wagonów fatnitu ola człontów tutejszego Róla 
Rolniczego i zamówienie w pomorstiej Jzbie Rolniczej File 
tuset jaj wylędowych tut rasowych. Więozy innemi uchwae 
lono też, aby na zebrania, ttóre o0bywać się będą w ostat- 
nią niedzielę tażdcgo miesiąca, zapraszać prelegentów 3 Jzby 
Rolniczej celem wyqłaszania fachowych odczytów '3 dziedziny 
rolnictwa, bodowli bydła, toni i orobiu. Spodziewać się na- 
leży, że nowo wybrany jarząd wyłaże więcej energji w swej 
oziałalności, nij wytazał ustępujący Jatząd i że tal ważna 
instytucja na wsi, jat KRółto Rolnicze, zjednoczy wszysttich 
gospodarzy wiosti, bez wząlędu na wyznanie I zapatrywania 
polityczne i przyciągnie tu sobie wszysttich gospodarzy sqz 
siednich wioseł. 

Brodowo. W niedzielę dnia 14 3. m. urządziło tutej= 
sze „Roto teatralne" na sali p. Dalfowstiego występ, pos 
łączony 3 przedstawieniem amatorstiem ora; zabawą tanec3s 
ną. Doeqtano tomeodję Józefa Rorzeniowstiedo w 2 attach 
poo tytułem: „Majster i czeladnif“. Umatorzy opanowali 
poszczególne role 3 łatwością iście attorstą, wstutet czego 
nagrodzeni zostali przez grono widzów rzęsistemi otlastami. 
Ra wyróżnienie zasłudują: p. Rozłowsta w roli Szaructiej, 
nauczyciel miejscowy. p. Bułajsti w roli majstra Szaructiee 
do. KRierowniłt sztoły tutejszej, p. Stanicczeł, umiał dosto- 
nale wczuć się w tolę sieroty Kaspra, starającego się o te- 
tę córci swego majstta. panna alina BGułajsta w roli Ba- 
si, ja również reszta amatorów: p. p. Ktzemieniewsti i Ros 
złowsti wywiązali się 3e swych ról wyśmienicie. po przede 
stawieniu bawlono się wesoło przy Ożwięłach ortiestty dętej 
i smyczłowej aż do świtu. Saomienić wypada, je dochód 
3 przeostawienia przeznaczono na galup przyborów nauto- 
wych Ola miejscowej sztoły. 

Doolanów. ©Wścietlizna. W tych dniach stwier- 
Oził powiatowy lełatz wetetynacji 3 Ostrowa pomiędzy psae 
mi w Raczotach wścietliznę. Dwa podejrzane o nia psy 
zabito. 

— Ob dnia 15 maja r. b. począwszy nastąpi ulepszes 
nie połączenia tolejowego pomiędzy Osttowem, Doolanowem 
i pawłowem. 

— Zdarzają się wypadli, je mieszłańcy 3 obwodów o- 
chtonnych, utworzonych przez panów starostów 3 powodu 
wybuchu pryszczycy, spędzają na targi w Ostrowiec bydło 
rogate, świnie lub owce. Htóż zaznacza się, je na przyszłość 
zostaną tatie wysyłli w Ostrowie cofnięte, a winni przes 
stąpienia tego rozporzadzenia ulednę surowej farze, qoyi 
3 obwodów ochronnych nie wolno zwierzat racicowycb spe- 
Ozać na targi i jarmarti. 

Wywóz i przywóz; zapatet. Do utrwaleniu się Pur- 
su waluty polstiej wywó; zapałcć w tofu 1925 ustał zupełe 
nie. Dopiero po wprowadzeniu monopolu zapałczanedo wy- 
wóz tozpoczął się na nowo. F tat w styczniu 1926 totu 
wywózł wyniósł 960 sttzyń, w maju już 1800, w lipcu 4960, 
w sierpniu spadł do 2540 sfrzyń, lecz równocześnie przydo= 
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towano znaczne wysyłłi do Wmeryfi i Anqlji, stąd otrzyma: 
no więfsze zamówienia. Co do przywoju, to od dnia t paj- 
ozietnita 1925 rotu został on zupełnie przerwany, wówczas, 
dody w czasie 00 Dnia 1 stycinia do dnia 30 września 1925 
tofu przywicziono 00 Polsti 26,000 strezyńn przeważnie 3 Aue 
stcji i Czechosłowacji. 

Dostraszający przytłao. powszechne są stargi na 
brat mieszłań w miastach, Tymczasem miesztań wolnych jest 
dosyć, tylto trzeba albo dać grube odstępne w dolarach, albo az 
płacić czynsz 34 Owa lata 3 qòry. To też wieltie wrażenie 
na pastarzach mieszfaniowych wywarła surowa tara, ttótej 
uległ jeden 3 lwowstich właścicieli domów, a mianowicie in- 
żynicr Józef Toczysti. PDobrał on od swoich lofatorów w 
rołu 1925 olbrzymie sumy tytułem odstępneqdo. J taf od nies 
jatiedo Spada za potoit 3 tuchnią wziął 260 dolarów, od 
R. Jeigera za pofój z tucbnią 250 dolarów i wreszcie Mes- 
singa ia potój z tucbnią aż 415 dolarów. Ponadto pobicrał 
bardzo wysotie fomotne, pomimo że są to malutkie izdebti, 
przerobione ze starej stajni, na podwórzu stojącej. Sędzia 
Rupp stazał Tocjystiedo na areszt na przeciąq 6 tygodni, 
bez zawieszenia wytonalności tary, 100 qrzywny 3 ewentual= 
ną dalszą zamianą na Sz0dniowy areszt. zwrot 925 dolarow 
lofatorom, zapłatę 3700 złotych tary starbowej 3a zatajenie 
owych dolarów w umowie 3 lotatorami, wreszcie na oqło= 
szenie w pismach lwowstich, jat również przybicie na przes 
cigg Oni siedmiu na drzwiach miesztania Ola odstraszającedo 
puzytładu. 

S ESUACZO UPOFO MA: 

Jańsbott. J powodu panującej grypy zamfnięto w 
powiecie tutejszym tilfa s;złół, tafżźe w mieście szerzy się ta 
zaraza, co spowobdujejniewątpliwie władze szłolne 00 zam- 
tnięcia szłoły miejsfiej. 

Ect „Kycter jeitunq* podaje na naczeliem miejscu 
czarnemi czciontami telegram pod tytułem: „Polen tuestet 
zum Krieg“. Jest to mianowicie na Mazurach robota bate 
dzo szłŁodliwa. Lud mazursti bowiem wierzy w te brednie, 
niepotoi się, a 3 wioski Oo wiosti obiegają jaf najozitsze 
podłosti. Ooy potem niepotój odarnie całe Mazury, naten- 
czas pooszczuwacje spędzają winę na polstich „agentów“, 
ftórzy tzetomo luoność na Mazurach niepotoją. Danicbna to 
tobota. 

Alfobolizm na Sląstu Opolstim. W ciagu 
żadnedo roľu nie wypito na Sląstu Dpolstim tat wieltej 
ilość wóodti, raczej lfietów, jat w rotu 1925. To tej w wy- 
mienionym rolu umieszczono w zatładach Ola obłufanych 399 
pozbawionych zdroweqo rozumu pijatów, a liczba chorych 
fobiet była jeszcze więtsza, qoyi do domu obłatanych odsta- 
wiono 453 tobiet. powyżej podane liczby są najlepszym 0o- 
mocem, że nadmierne używanie alfobolu niszczy człomiefa zu- 
pełnie na duszy i na ciele. 

e świat a. 

Jle wydaje Amcryta na cele religijne? Rae 
tolictie amerytunstie biuro prasowe przynosi ciekawe infote 
macje o sumach, jatie amerytaństie społeczeństwo wyłożyło 
na cele religijne. Liczby te sprawdzone zostały według wy- 
tłazów Umeryfaństiego Uxzędu Statystycznego (Kederal Tra- 
0e Commision). Ra budowę tościołów, plebanij i wogóle 
różnych parafjalnych budowli wydano 2,820,220,000 dolarów. 
3 tego przypada na protestanctie zbory 1,780,000,000 dola- 
tów, na tatolictie zaś 648,091,000 dolarów. 0 tej sumie 
niema zaliczonych Oatłów, jatie poczyniono na tóżne dobro: 
dobroczynne instytucje. Ofiary na ten cel wynoszą Oalsże 
1,800,000,000 dolarów. Boone uwagi jest to, że cała powyjże 
sza suma powstała wyłącznie 3 prywatnych ofiar, bez jadne- 
do przyczyntu ze strony państwa. 


Doradnii gospodarsti. 

Uprawa chrzanu. Pod mwiqledem rodzaju gleby 
chrzan naogół nie jest wybreony, jedna? musi miet qrunt 
przepuszczalny, bez wody zastórnej, a dostatecznie wilgotny: 
Satomiast na pierwszy plan wysuwa się sprawa nawożez 
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nia i uprawy rolis Ziemia pod chrzan musi być żyzna, jeśli 
me 3 natury, to przyncjmniej dostatecznie zasilona nawozem. 
Ra pierwsze miejsce wysuwają się gleby, będące w stałej 
tultueze nawożowej, o dużej ilości próchnicy. Przed VO3po= 
częciem uprawy należy ziemię dobrze zasilić gnojem i qłęboto 
spulchnić, najlepiej pługiem piętrowym 3 pogłębiaczem. Ja 
nawój ustępów chrzan jest bardzo wdzięczny, a 3 pomochie, 
czych za fainit, dany na jesieni, Dzięfi zawartosci w nim 
żwiąztów siarki. fawozy naturalne, jat gnój i odchody ludz- 
Pie, należy damać pod chrzan na pół totu przed jego PER: 
wą. ponieważ stosowane przed samą uprawa, wywołują na 
lastach chrzanu rdzawe plamy. Również zbyt mofte qleby 
wpływają na rdzewienie laset chrzanowych. Chrzan, tozmnaz 
żamy 3 torzeni. liprawy prowadzimy jedno, dwu lub wielo: 
trotnie. Rajlepsze wyniki pod wzgledem jatości i dobroci la: 
sct daje zwyłła uprawa roczna, natomiast najwięcej plonu 
osiągamy 3 dwuletniej. Wieloletnia łączy wady i zalety obu 
wyżej wymienionych. Uprawa jeonotoczna. Cientie las- 
fi chrzanu otoło 1 cm. śteonicy i ofoło 30 cm. ołudości saz 
dimy do ziemi na wiosnę lub na jesieni, zagłębiając je w 
rolę utłośnie taf, aby wierzchołeć był pod powictzchnią otoło 
5 cm. a Oolmy toniecc 10—12 cm. W celu ułatwienia pracy 
dotti robimy tołfiem. Przy powyjszej pracy trzeba uważać, 
żeby totzonti posadzić wierzchołtiem do qdóry, a nie odwrot- 
nie. Przed sadzeniem wycieramy lasti chbrzanowe ctałqantiem 
w celu usunięcia bocznych tovzontów. Woległość między ro- 
ślinami Ocjemy 40X40 em, Pielęgnowanie chrzanu polega 
na niszczeniu chwastów, spulcbnianiu powierzchni roli i o- 
czyszczaniu podziemnych laset. W tym celu w połowie lipca 
odłopujemy sadzontę chtzanową, obnażywszy ją zupełnie aż 
do jej dolnego Forca, gdzie wyrastają qłówne torzenie wprost 
w ziemię. Ease cbrzanową wycieramy ostrym gatganem w 
celu pozbawienia jej drobnych torzontów; więfsze 3 nich ue 
suwamy ostrym nożem, inaczej otrzymalibyśmy znietształcoś 
ne. słabe lasti 3 licznemi, mniej lub więcej qrubemi fotzone 
tami. Czynność powyższą powtarzamy jeszcze raz przy wytoz 
pywantu chrzanu. Pò oczyszczeniu ziemię znów zaqatniamy 
i uqniatamy 0oofoła laset. Taf zostawiamy chrzan òo jes 
sieni, wytopujemy i tusujemy plantację. 5 ziemi trzeba przys 
tem wyjąć wsjysttie, choćby najmniejsze totzonti, inaczej zae 
chwasjzczą nam całą rolę, a walfa później 3 chrzanem jest 
bardzo trudna. 


Wesoly Facit. 
BY) a OE 2, 

Wyrwany ze snu o godzinie trzeciej po północy apte- 
tar; otwiera zły Orzwi aptefi, 

— Gego pan sobie życzył — pyta nocnego gościa. 

— Ja owedzieścia droszy tumiantu. 

— Drzecicj mógłby pan przyjść po tatie głupstwo 3 ra- 
na, po otwarciu apteti! 

— To prawda! Ma pan rację. przyjdę 3 rana, Dobra- 
noc panu! | 

mitozy foledam i. 

— Dlaczego mnie wasy nie rosna? 

— Bo masz duży nos, ttówy robi cień, i storce nie ma 
dostępu. 


Gielda. 


Ryne? pieniężny, Ra gietzie warszawsEiej płacono 
w oniu 4 marea za dolar 8,90 zł. 

Rynefzbożowy. Ra gietdach zbożowych w War- 
szawic płacono w dniu 4 marca 3a 100 Ëilo: Pszenica 54, —, 
żyto 40,50, owies 32,—, jęczmień browarny 37, — 3ł. 


„Bazeta Mazutsta: i „Rowiny* pisma, poświęco: 
en sprawom ludu ewanqelictiego, wychodzą co niedzielę. Pre- 
numerata tosztuje miesięcznie 60 groszy, za przesłanie 00 00= 
mu 10 groszy, razem 70 qr.. co wynosi twattalnie 2 złote. 
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